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KROJE GOTOWE NA SKŁADZIE CENA Zł.2.-



POLECAMY

ZURNALEMOD ZNANEJ NA CAŁYM SWIECIE WYDAWNICZEJ FIRMY 

»SOCIETE GRAPHI<XUE<< SP. AKC. 
PARYŻ ♦ LONDYN ♦ NEW YORK ♦ WIEDEŃ

O G Ó L N O- Star. Duży album sezonowy: suknie, płaszcze, modele dziecięce i bielizna 
SEZONOWE Smart. Żurnal sezonowy: suknie, płaszcze, modele dziecięce.......................... ’ . ’ ’ ’ ’ ’ " ’

Iris. Żurnal sezonowy, efektownie kolorowany: suknie, płaszcze, modele dziecięce . .' 
I/Elćgance Fómlnine. Żurnal sezonowy: skromniejsze suknie, płaszcze i modele dziecięce 
Stella. Żurnal ogólnosezonowy: skromne modele sukien.......................................
Gloria. Żurnal. Skromne modele sukien, płaszczy i dziecięce................
Robes d’ttó. Żurnal na wybitnie letnie suknie...............................................

KWARTALNE Les Grands Modeles. Luksusowy album na suknie i płaszcze...................................
Cróations de Haute Couture. Wykwintny album na suknie...........................................
Croquis Origlnal. Żurnal na suknie dla pierwszorzędnych pracowni....................
Haute tlógance. Żurnal na eleganckie suknie...............................................

MIESIĘCZNE Robes tlógante. Wykwintny żurnal na suknie..............................................................................
Idóes Charmantes. Bardzo elegancki żurnal na suknie...................................
Trds flógant wyd. I. Modele sukien skromnych i eleganckich...............................................
Trós Clógant wyd. II. Modele sukien skromnych i eleganckich.......................................................... ‘
Record. Żurnal miesięczny dla najszerszych sfer kobiecych..........................................   ’
Dlstinction. Skromny żurnal miesięczny ...................................................................................... ’

Zł. 5,50
Zł. 4,50
Zł. 3,50
Zł. 3,80
Zł. 2,50
Zł. 1,20
Zł. 2,25

Zł. 25,—
Zł. 12,50
Zł. 10,—
Zł. 5,50

Zł. 5,— 
Zł. 5,50 
Zł. 3,50
Zł. 2,25
Zł. 1,80 
Zł—,80

NA KOSTIUMY I PALTA
Manteaux et Costumes. Żurnal sezonowy, zawierający duży wybór okryć skromnych i ele­

ganckich.......................................... Zł. 4J5
Nouveaux Costumes et Manteaux. Żurnal sezonowy, zawierający praktyczne modele .... Zł. 4,25 
Manteaux ex Costumes Pratiques. Żurnal sezonowy, zawierający praktyczne modele .... Zł. 2,25 
Tailleurs et Manteaux Classiques. Żurnal na angielskie kostjumy i palta...........................................Zł. 5,__
Tailleur Moderne. Żurnal dla pierwszorzędnych pracowni krawieckich...............................................Zł. 10,—
London Styles. Żurnal dużego formatu na angielskie kostjumy i palta...............................................Zł. 10,—
Crćations de Manteaux. Wykwintny album na płaszcze..........................................................................Zł. 10,—
The Coming Season. Luksusowy album na kostjumy i płaszcze.............................................................. Zł. 10,—

NA KAPELUSZE
Crćatlons de Chapeaux..................................................................................................................................... Zł. 5,50

BLUZKOWE, BIELIŹNIANE I DZIECINNE
Llngerie Moderne. Najmodniejsze kreacje bieliżniane..............................................................................Zł. 4,—
La Blouse Moderne. żurnal na bluzki.............................................................................................................Zł. 3,50
L'Enfant. Żurnal dziecięcy.................................................................................................................................... Zł. 3,50

NA TRYKOTAŻE I ROBOTY RĘCZNE
Album Spćcial de Tricots.................................................................................................................................... Zł. 12,50
Collection Star. Roboty szydełkowe i na druty......................................................................................... Zł. 2,25

BALOWE I MASKARADOWE
Croquis de Bal. Wykwintny album na suknie balowe.............................................................................Zł. 15,—
Album de Carnaval. Album maskaradowy............................................................................. Zł. 3,50

NA FUTRA Les Grands Modóles Fourrures. Luksusowy album futrzany..................................................................... Zł. 22,50
Cróations de Fourrures. Album futrzany.............................................................................................  Zł. 14,—

ŻURNALE London Styles. Album dużego formatu..............................................................................................................Zł. 11,50
M FSK I E London Styles. Panorama dużego formatu......................................................................................................Zł. 5,—

H London Styles. Album kieszonkowy..................................................................................................................Zł. 2,50
»Smart< Fashions for Gentlemen. Wytworny album dużego formatu.....................................................Zł. 11,50
»Smart< Fashions for Gentlemen. Album kieszonkowy..............................................................................Zł. 2,50

Powyższe żurnale można nabyć we wszystkich składach żurnali i księgarniach

OPIS MODELI UMIESZCZONYCH NA STRONIE TYTUŁOWEJ:

45200 Suknia wizytowa z lekkiej wełny. Przy wycięciu aksamitna kokarda. (Ilość ma­
teriału: Wełna, szer. 100 cm., 4 mtr.)

45201 Suknia wizytowa przybrana zakładeczkami i klipsami. (Ilość materiału: Crepe 
de Chine, szer. 95 cm., 3,75 mtr.)

45202 Skromna suknia wizytowa. Wstawione części plisowane. Suknia przybrana aksa­
mitem. (Ilość materiału: Wełna, szer. 130 cm., 2,50 mtr.)

Modele oznaczone * znajdują się w tablicy kroju.



Barbara Stanwyck
Fot. RKO
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KONFITURY, MARMELADY I SOKI
Konfitura z dereni. Dojrzały de­

reń wydrylować dużą szpilką z pe­
stek. Zrobić gęsty syrop z 1 kg. cu­
kru na */2 kg. dereniu (do szbykiego 
użycia można wziąć trzy ćwierci kg. 
cukru), wrzucić dereń i zasmażyw- 
szy jeden raz, postawić w chłodzie. 
Nazajutrz wyszumować i dosmażyć 
na wolnym ogniu niezbyt długo, aby 
koloru nie zmienił.

Konfitura z jerzyn. Wybrane z 
szypułek jerzyny usmażyć z ten sam 
sposób, jak derenie, a zimne włożyć 
do słoja, przykryć bibułką zmaczaną 
w araku i obwiązać papierem perga­
minowym.

Konfitura z głogu. Wybrać jagody 
głogu, póki są jeszcze twarde i nie 
przemarznięte, a rozkroiwszy jed­
nym bokiem, wydrylować podwójną 
szpilką z pestek i wyskrobać dobrze 
z kłujących włosków, które się znaj­
dują w środku. Następnie sparzyć je 
wrzącą wodą, pozostawiając w niej, 
aż zmięknie, po czym je odcedzić i 
zasmażyć w lekkim syropie (na pół 
kg. głogu pół kg. cukru). Nazajutrz 
dodać do syropu jeszcze */4 kg. cu­
kru, wysmażyć go do odpowiedniej 
gęstości, wcisnąć sok z jednej cytry­
ny, wrzucić głóg i dosmażyć na wol­
nym ogniu. Konfitura z głogu, służy 
głównie do ubierania kompotów, tor­
tów, legumin itd.

Galareta z żurawin. Żurawiny za­
wierają w sobie tyle cząstek galare­
towatych, że najłatwiej ze wszyst­
kich owoców galareta się z nich ści­
na. Wybrać całe jagody żurawin, wy­
płukać i przesypywać w rondlu miał­
kim cukrem, biorąc tyle cukru, ile 
żurawin. Kto chce mieć słodszą ga­
laretę, może dać półtora razy tyle cu­
kru; postawiwszy rondel na silnym 
ogniu, zagotować trzy lub cztery ra­
zy, zdejmując za każdym razem z 
ognia, wyszumować starannie, a po 
spróbowaniu czy się zetnie, przece­
dzić przez gęste włosienne sito i zlać 
do słoików. Pozostałe owoce przeta­
sować na powidełka.

Marmelady i powidła. Marmelady 
owocowe są niezbędne w gospodar­
stwie, znajdując w kuchni znacznie 
większe zastosowanie od konfitur. 
Używa się je do wszelkiego rodzaju 
legumin, przekładania tortów i do so­
sów. Przyrządzanie ich jest o tyle 
oszczędniejsze i łatwiejsze, że smażąc 
galarety owocowe lub soki z wszel­
kiego rodzaju owoców, pozostały 
gąszcz możemy przetasować i prze- 
smażyć z cukrem na powidełko. 
Obecnie w sklepach sprzedają spe­
cjalną prasę do owoców, która ułat­
wia ogromnie całą pracę. Jest to ro­
dzaj młynka, na który u góry sypie 
się owoce i obraca korbką. Dołem 
ścieka czysty sok, a z boku wychodzi 
zmielone już powidełko, czyli mar- 
melada.
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Galareta z borówek. Borówki czer­
wone czyli brusznice zawierają też 
dużo części galaretowatych. Przyrzą­
dza się z nich galaretę w ten sam 
sposób jak z żurawin.

Powidełka głogowe. Głóg dojrzały 
lecz nie przemarznięty jeszcze wy­
drążyć szpilką podwójną z pestek i 
ostrych włosków środkowych, a wło­
żywszy do miski, przycisnąć drew­
nianym denkiem i ciążarkiem i po­
stawić na kilka dni w zimnym miej­
scu. Gdy głóg zupełnie zmięknie,,

przetasować go przez włosienne sito, 
dodać na 1/2 kg. miałkiego cukru i 
przesmażyć, mieszając często, aby się 
powidełko nie przypaliło i nie stra­
ciło swego pięknego koloru.

Sok dereniowy. Wydrylowane Zj 
pestek derenie wrzucić na gęsty sy-* 
rop, zrobiony z 75 dkg. cukru, licząc 
na pół kg. owoców, zagotować kilka 
razy, wyszumować i wlać na gęste si­
to lub muślin, aby ściekł. Następnie 
zakorkować go w butelkach, a pozo­
stałe owoce przetasować i przesma­
żyć z cukrem na powidełko.

Sok żurawinowy na surowo bez cu­
kru. Przygotowany czysty sok żura­
winowy bez cukru zlać surowy do 
butelek, zakorkować, zanurzyć szyj­
kę w smółce i przechowywać w su­
chej, zimnej piwnicy. Taki sok uży­
wać można do herbaty zamiast cytry­
ny, do robienia kisielów, zup owoco­
wych w zimie itd.

Marmelada z dereni. Wydrylować 
z pestek derenie i przepuścić przez 
prasę do owoców lub rozgotować z 
miałkim cukrem, dodawszy pół kg. 
owoców. Gdy się rozgotują, przeta­
sować przez sito tak, aby tylko łupi­
ny zostały i złożyć zimną do słoików.



Na dole: Fot. 215/A: Ele­
gancki płaszcz popołudniowy 
z brgzowej wełny, przybrany 
hanem i wiqzanym paskiem. 

Fot. Becker & Maass.

Na prawo: Fot. 215/B: Kostium popołudniowy z czerwonej 
wełny. Krótki żakiecik przybrany bobrami. Model Gaston. Fot. 

Franz, Paryż.



Na lewo w górze: Fot. 
2IS/E: Płaszcz z wełny 
bez kołnierza. Dwie skośnie 

nałożone kieszenie przybrane stebnówkami. Fot. Becker & Maass. 
Na prawo w górze: Fot. iis/C: Sportowy kostium z jersey. Żakiet 
zapinany na.jeden rząd guzików. Trzy nakładane kieszenie. Fot. 

Becker & Maass.
Na lewo na dole: Fot. zrpID: Płaszcz zimowy z sukna przy­
brany kokardą z jasnych karakułów. Fot. Becker & Maass. 
Na prawo na dole: Fol. zip/F: Elegancki płaszcz z zielonego 
boncie na popołudnie. Wiązany pasek i przybranie z karakułów. 

Fot. Becker & Maass.
4



45244

4524 1

45242
45241 Skromna suknia popołudniowa z matowej krepy. Góra lekko fałdowana i 

zapięta na rząd małych guzików. Ilość materiału: Matowa krepa szer. 
95 ctm., mtr. 3,50.

45242 Suknia na popołudnie z marocain z tyłu zapinana. Ilość materiału: 
Marocain szer. 95 ctm., mtr. 3,25.

45243 Suknia popołudniowa z crepe-de-Cliine’u z szerokim paskiem. Spódnica 
posiada z przodu kloszowe wstawienie. Ilość materiału: Crepe-de-Chine 
szer. 95 ctm., mtr. 3,85.

45244 Suknia popołudniowa z jedwabnej krepy. Przy szyi dwie małe kokardki.
Ilość materiału: Jedwabna krepa szer. 95 ctm., mtr. 3.50.

5



W środku na dole: Fot. 21 s/J: 
Suknia z granatowej angory. 
Haft z siutażu i kamizelkowe 
wstawienie z białej piki. Fot. 

Becker & Maass.

IV środku w górze: 
Fot. 21 y/K: Suk­
nia na przedpo­
łudnie z granato­
wej wełny przy­
brana ściągaczem 
i kieszeniami. Fot. 
Becker & Maass.

w górze: Fot.Na lewo
2iyfG: Suknia z dwóch 
części z granatowej wełny 
w paski. Przybranie, ko­
karda i plastron z białej 
piki. Fot. Becker & Maass.

/fi

rawo w górze: Fot. 
ziylH: Komplet wieczorowy.. 
Suknia z czarnej, jedwabnej 
krepy. Bolerko z rękawami 
zakończone kokardą z dłu­
gimi końcami z krepy w różo­
wym kolorze. Model Lucien 
Lelong. Fot. Doruyne, Paryż.



4524 7

45245

45245 Zimowy kostium z supełkowego tweedu na 
przedpołudnie. Długi żakiet z nakładanymi 
kieszeniami i przybraniem z karakułów. Ilość 
materiału : Tweed szer. 130 ctm., mtr. 3,35.

45246 Suknia na przedpołudnie z wełny w kratę.
* Oryginalne zapięcie. Końce kołnierzyka z białego 

jedwabiu. Ilość materiału: Wełna szer. 100 ctm., 
mtr. 3,50.

45247 Suknia zimowa z jasnego i ciemnego jersey. 
Karczek w fałdy. Ilość materiału: Jersey ciemny 
szer. 130 ctm., mtr. 2,50, jersey jasny szer. 
130 ctm., mtr. 0,35.



ŚWIAT KOBIECY
45248 Suknia zimowa z wełny w pasy. Orygi- 

* nalne, skośnie umieszczone kieszenie ze 
ściągaczami. Ilość materiału: Wełna szer.

4525 1

45250

45249 Sukienka sportowa z kolorowej wełny z przodu zapinana 
na guziki. Nowa forma kieszeni. Ilość materiału: Wełna 
szer. 100 ctm., mtr. 2,75.

45250 Zimowa suknia z boucle z paskiem. Oryginalne umiesz­
czenie kieszeni. Ilość materiału: Boucle szer. 130 ctm., 
mtr. 2,75.

45251 Suknia na przedpołudnie z jersey. Końce kołnierzyka i 
kokarda przy wycięciu szyi z białej piki. Ilość materiału: 
Jersey szer. 130 ctm., mtr. 2,60.

8
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45252 Suknia wieczorowa z czarnego 
marocain. Góra w fałdy. Końce 
kołnierzyka z białego jedwabiu. 
Ilość materiału: Marocain szer. 
95 ctm., mtr. 3,35.

45253 Suknia wizytowa z jedwabnej
* krepy z paskiem. Ilość mate­

riału: Jedwabna krepa szer. 
95 ctm., mtr. 3,50.

4525

4525545254 Suknia na popołudnie. Kokarda plisowana z białego jedwabiu- Ilość 
materiału: Matowa krepa szer. 95 ctm., mtr. 3,25.

45255 Suknia wizytowa z jedwabnej krepy bez kołnierzyka. Góra w fałdy 
przybrana małymi guziczkami ze strassów. Ilość materiału: Jedwabna krepa 
szer. 95 ctm., mtr. 3,50.

9



ŚWIAT KOBIECY
45256 Suknia popołudniowa z matowej jedwabnej krepy. Żabot z białego jedwabiu. Kokarda przy 

szyi i pasek z ciemnej wstążki z satin. Ilość materiału: Jedwabna krepa szer. 95 ctm., 
mtr. 3,50, jedwab biały 95 ctm., mtr. 0,60.

45257 Suknia popołudniowa z ciemnej matowej krepy. Okrągły karczek z białej krepy. Przybranie 
z ciemnych wstążek aksamitnych. Ilość materiału: Matowa krepa ciemna szer. 95 ctm., 
mtr. 4,25, matowa krepa jasna szer. 95 ctm., mtr. 0,30.

45256

45258 Zimowa suknia popo­
łudniowa z crepe ro­
main, przybrana jas­
nym materiałem. Ilość 
materiału: Crepe ro- 
main szer. 95 ctm., 
mtr. 3,50, jasny ma­
teriał 95 ctm., mtr. 
0,75. . , x ...

45259 Zimowa suknia popołudniowa z modnego maroeain. Kokarda i podbicie rękawów z białego
* crepe romain. Ilość materiału: Maroeain szer. 95 ctm., mtr. 3,50, Crepe romain biały szer. 

95 ctm., mtr. 0,50.
10
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45262

4 5 2 6 1

45260

f Jw 5V '41

&

45262
suknia popołudniowaSkromna . .

z marocain. Góra przybrana 
plisami. Ilość materiału: Maro­
cain szer. 95 ctm., mtr. 3,75.
Zimowa suknia popołudniowa 
z ciemnej jedwabnej krepy. 
Wstawienie z białego satin. 
Dwa klipsy ze strassów. 
Ilość materiału: Jedwabna krepa 
szer. 95 ctm., mtr. 3,50.

Suknia z brązowej matowej krepy. Spódnica w fałdy. Marszczony plastron. 
Ilość materiału: Matowa krepa szer. 95 ctm., mtr. 4.
Suknia popołudniowa z matowego satin. Ilość materiału: Satin szer. 
95 ctm., mtr. 3,50.

45260
45261

4526345263

u



ŚWIAT KOBIECY

45264 Suknia dancingowa z jasno-żółtej tafty dla młodych 
* panienek. Bufiaste rękawy i z tyłu wiązany pasek. Ilość

materiału: Tafta szer. 90 ctm., mtr. 6,25.
45265 Suknia dla młodych panienek z jersey przebrana stebnów- 

kami i haftem. Ilość materiału: Jersey szer. 95 ctm., 
mtr. 3.

45266 Skromna suknia na popołudnie z jasnej wełnianej krepy dla młodych panienek, 
przybrana stebnówkami i ciemnym aksamitem. Ilość materiału: Wełniana krepa 
szer. 130 ctm., mtr. 2,75.

45267 Suknia popołudniowa z ciemnego marocain dla podlotków. Przybranie szyi z 
białego satin. Ilość materiału: Marocain szer. 95 ctm., mtr. 3,25.

45268 Suknia popołudniowa z jasnego jedwabiu dla młodych panienek. Plisy i szeroki, 
skórzany pasek. Ilość materiału: Jedwab szer. 95ctm., mtr. 3,75.
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45269

45270

45271 Kombinowany kostium

%
45271

diagonalu. Kieszenie ze ścią-Płaszcz zimowy z 
gaczami. .Szeroki kołnierz z karakułów. Ilość ma­
teriału; Diagonal wełn. szer. 130 ctm., mtr. 3 m. 
Płaszcz zimowy z supełkowej wełny z dużymi 
klapami. Kołnierz fokowy. Ilość materiału: Wełna 
supełk. szer. 130 ctm., mtr. 2,75.
wełniany. Spódnica w kratę. Żakiet w jednym

kolorze. Kołnierz i klapy kieszeni z materiału w kratę. Ilość materiału: 
Wełna w kratę szer. 100 ctm., mtr. 1,90, wełna jednokol. szer. 130 ctm., 
mtr. 1,50.

45272 Płaszcz zimowy z wełnianej krepy. Oryginalne kieszenie i fokowy kołnierz. 
Ilość materiału: Wełniana krepa szer. 130 ctm., mtr. 3.

4u273 Kostium z supełkowej
* wełny. Lekko obcisły ża­

kiet zapinany na dwa 
rzędy guzików. Ilość mate­
riału: Wełna supełk. szer. 
130 ctm., mtr. 3.

45273

13
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4527 7

45274

U
45274 Skormny kostium z wełny. Gładki 

żakiet bez paska. Nakładane kieszenie. 
Ilość materiału: Wełna szer. 130 ctm.. 
mtr. 3.

45275 Kostium zimowy z wełny w pasy. 
Jednorzędnie zapinany żakiet. Kołnierz 
i kieszenie przybrane futrem. Ilość 
materiału: Wełna szer. 130 ctm., mtr. 3.

45276 Kombinowany kostium z wełny. Spódnica z brązowego, wysoko 
zapięty żakiet — z jasnego materiału. Ilość materiału: Wełna 
ciemna szer. 100 ctm., mtr. 1,75, wełna jasna szer. 130 ctm., 
mtr. 1,75.

45277 Kostium z wzorzystej wełny. Oryginalne kieszenie. Przybranie 
* z futra. Ilość materiału: Wełna szer. 130ctm., mtr. 2,85.

IRIS Żurnal sezonowy, efektownie kolorowany: suknie, płaszcze i modele dziecięce Zł. 3.50
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45203
45204

45205 45206

14 Zimowy komplet na przedpołudnie. Gładka 
a. Palto z przerabianego materiału. (Ilość ma­
li: Wełna, szer. 130 cm., 2,35 mtr.; wełna, 
130 ciii., 2,35 mtr.)



45208

45209

4520?

45207 i 45208 Modny komplet zimowy na przedpołudnie. Pliso­
wana spódnica z brązowej wełny kasak jedwabny. Żakiet 
z futrzanym kołnierzem. (Ilość materiału: Wełniana krepa, 
szer. 130 cm, 2,50 mtr.. angora, szer. 130 cm., 1,35 mtr.; wełna, 
szer. 130 cm., 1,65 mtr.)

4520!) Skromna suknia na przedpołudnie z deseniowego jersey.
* Guziki, pasek i patki z granatowej skóry. (Ilość materiału: 

Jersey, szer. 130 cm., 2,25 mtr.)
45210 Zimowa suknia z zielonej krepy, przybrana aksamitem. 

(Ilość materiału: Wełniana krepa, szer. 130 cm., 2,35 mtr.)

45210



45213 Suknia popołudniowa z czerwonego marocain. Pasek związany. (Ilość materiał'.!: 
Marocain, szer. 95 cm., 3,50 mtr.)

45214 Suknia popołudniowa z brązowego cloque. Biała kamizelka. (Ilość materiału: 
* Cloquc, szer. 95 cm., 3,50 mtr., biały materiał, szer. 80 cm., 0,40 mtr.)

45211

45211 Skromna suknia popołudniowa z czarnego cloque, z białą koronkową kamizelką. 
* (Ilość materiału: Cloquć, szer. 95 cm., 3,50 mtr.)

45212 Niebieska suknia popołudniowa z matowej krepy. Aplikacje aksamitne. (Ilość 
materiału: Matowa krepa, szer. 95 cm., 3,75 mtr.)



j w i n i n v u i l v 1

45215 Suknia wizytowa z marocain. Karczek i rękawy koronkowe. (Ilość materiału: 

Marocain, szer. 95em, 3,50mtr., koronka, szer. 90cm., l,75mlr.)

4521(1 Suknia wizytowa z czarnego mongolu przybrana koronką. Błyskawiczny zamek. 
(Ilość materiału: Mongoł, szer. 95 cm, 4 mtr, koronka, szer. 9(1 em, i),40 mtr,)

45211 Suknia wizytowa z brązowego weluru. Raglanowe rękawy, (Ilość materiału: 
Aksamit, szer. SB cm, 4,25 mtr.)

45218 Skromna snknia wizytowa i zielonego satin, przybrana zakładeczkami. (Ilość 

materiału: Satin, szer. 95 cm, 3,50 mtr.)

45219 Snknia wizytowa z nutowej krepy i koronki. (Ilość ma-

* terialn: Matowa krepa, szer. 95 cm, 2 mtr, koronka, szer.

90 cm, 2 mtr.)

45220 Długa snknia wizytowa z niebieskiego crtpe romain, przy­

brana tatewemi plisami, (Ilość materialn: Crepe romain, 

szer. 95 cm, 5 mtr.)

45221 Suknia wizytowa z brązowego marocain, przybrana koronką.
* (Ilość materialn: Marocain, szer, 95 cm, 3,75 mtr.)

45222 Skromna suknia popołudniowa z czerwonego eloęnć. Plisy, 
Z tylu wiązana, (Ilość materiału: Clorprć, szer. 95 cm. 

4,50 mtr.)



452

45225

45223 Suknia wieczorowa z czer­
wonego satin. (Ilość matę- 
terialu: Satin jasno-czerw., 
szer. 95 cm., 5,25 mtr., satin 
ciemno-czerw., szer. 95 cm., 
3,50 mtr.)

45224 Suknia mała wieczorowa 
z jasno niebieskiej mato­
wej krepy. (Ilość mate­
riału: Matowa krepa jasno- 
nieb., szer. 95 cm., 4,25 mtr.)

45225 Suknia wieczorowa z zielonej 
tafty, przybrana plisami. (Ilość 
materiału: Tafta zielona, szer. 
90 cm., 4,50 mtr., czarny mate­
riał, szer. 90 cm., 3,25 mtr.)

45226 Czarna suknia wieczorowa 
z mongolu. Karczek koronkowy. 
(Ilość materiału: Mongoł, szer. 
95 cm., 5,25 mtr., koronka, szer. 
80 cm., 1,10 mtr.)



45227A

45227

45227 i 45227 A Czarny komplet popołudniowy. Suknia z marocain, bolerko koronkowe. (Ilość 
materiału: Marocain, szer. 95 cm., 3,75 mtr.; wełniana koronka, szer. 90 cm., 1,65 mtr.)

45228 Suknia popołudniowa z marocain, bolerko. (Ilość materiału: Satin, szer. 95 cm., 0,45 mtr., 
marocain, szer. 95 cm., 3,75 mtr.)

45224 Skromna suknia popołudniowa z niebieskiej wełnianej krepy, aplikacje aksamitne. (Ilość 
materiału: Wełniana krepa, szer. 130 cm.. 2,35 mtr.)

45230 Suknia popołudniowa z crepe romain plisowana. (Ilość materiału: Żorżeta, szer. 95cm., 
6,50 mtr.)



45231 Skromna suknia popołudniowa 
z marocain, przybrana kokardą. 
(Ilość materiału: Marocain, szer. 
95 cm., 3,75 mtr.)

45232 Skromna suknia popołudniowa 
* z brązowej żorżety, przybrana

czerwonemi kwiatami. (Ilość 
materiału: Wełniana żorżeta, 
szer. 13(1 cm., 2,75 mtr.)

45233 Suknia popołudniowa z czarnego clo- 
que. Kołnierz i mankiety z białego 
jedwabiu. (Ilość materiału: Cloque, 
szer. 95 cm., 3,25 mtr., matowy jedwab, 
szer. 95 cm., 1 mtr.)

45234 Suknia popołudniowa z jedwabnej
* krepy. Kamizelka koronkowa. (Ilość 

materiału: Jedwabna krepa, szer. 
95 cm., 3,50 mtr.)



ŚWIAT KOBIECY

45280

45278 Suknia dla panny młodej z jedwabnej krepy. Duży, plisowany 
plastron. Ilość materiału: Jedwabna krepa szer. 95 ctm., mtr. 6.

45279 Suknia stylowa z jasnej tafty dla druchny. Spódnica bogato 
fałdowana. Wiązany pasek z czarnej, aksamitnej wstążki. Ilość 
materiału: Tafta szer. 90 ctm., mtr. 8,75.

45280 Suknia weselna z czarnej koronki. Żabot z tego samego mate­
riału. Ilość materiału: Koronka szer. 90 ctm., mtr. 5.

45281 Suknia dla panny młodej z białego satin bez kołnierza. Ilość 
materiału: Satin szer. 95 ctm., mtr. 4,50.
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ŚWIAT KOBIECY

45283

45282

45282 Zimowy płaszcz z grubej wełnianej wełny. Duże, nakładane 
kieszenie. Ilość materiału: Wełna w kratę szer. 130 ctm., mtr. 3,15.

4
45285\l

45283 Wysoko zapięty płaszcz z ciemnej wełny. Wcięte prostopadle 
kieszenie i kołnierz przybrany stebnówkami. Ilość materiału: 
Wełna szer. 130 ctm., mtr. 2,80.

45284 Płaszcz zimowy z boucle jednorzędnie zapinany. Oryginalne, 
skośne kieszenie. Szeroki kołnierz z karakułów. Ilość materiału: 
Boucle szer. 130 ctm., mtr. 2,75.

45284
45285 Płaszcz zimowy z flauschu. Szerokie 

klapy z futra. Ilość materiału : Flausch 
szer. 130 ctm., mtr. 2,75.
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45286

45289

r' '
45292

45295

w?
45294

45287 r
45296

2^ZfZfffrn

4529 1

/ \ pa

45299
z*

45300

—

45293

\
4529?

t
45298

45286 Bluzka na popołudnie z crepe 
de Chine’u przybrana bogato
riuszkami. Ilość materiału: Crepe de Chine szer. 95 ctm., 
mtr. 2,50.

45287 Bluzka na popołudnie z ciemnego marocain. Karczek z 
* koronki. Ilość materiału: Marocain szer. 95ctm., mtr. 2,

koronka szer. 90 ctm., mtr. 0,30.

Bluzka na popołudnie z jasnego satin z karczkiem i guzikami 
ze strassów. Ilość materiału: Satin szer. 95 ctm., mtr. 2.
Bluzka popołudniowa w rodzaju bolera. Ilość materiału: Jedwabne 
płótno szer. 80 ctm., mtr. 2,50.

Bluzka z marocain w fałdy. Mały kołnierzyk i żabot. Ilość 
materiału: Marocain szer. 95 ctm., mtr. 2,35.
Bluzka popołudniowa z żorżety. Ilość materiału: Żorżeta szer. 
95 ctm., mtr. 2,35.

45292—45300 Kołnierze, plastrony i mankiety do bluzek.

45288

45289

45290

45291
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ŚWIAT KOBIECY
45301

45302

45303

45304

45305

45306

Płaszczyk dla dzieci z brązowej wełny przybrany futrem. Ilość 
materiału: Wełna szer. 130ctm., mtr. 1,25.
Płaszczyk dla dzieci z wzorzystej wełny zapinany na dwa rzędy 
guzików. Ilość materiału: Wełna szer. 130 ctm., mtr. 1,30.
Ubranko dla chłopców z diagonalu. Szerokie, krótkie spodnie. 
Jednorzędnie zapinana marynarka. Nakładane kieszenie. Ilość 
materiału: Diagonal wełn. szer. 130 ctm., mtr. 1,25.
I łaszczyk z jednokolorowej wełny dla małych dziewczynek przy­
brany stebnówkami. Ilość materiału: Wełna szer. 130 ctm., 
mtr. 2,40.
Płaszczyk z supełkowej wełny. Wysoko zapięty kołnierzyk z futra. 
Ilość materiału: Wełna szer. 130 ctm., mtr. 1,60.
Płaszczyk z czerwonej wełny dla małych dziewczynek. Przybranie 
z futra. Ilość materiału: Wełna szer. 130 ctm., mtr. 2.

45307 Płaszczyk dla dzieci z ciemnego aksamitu z kołnierzykiem z 45308 Zimowy płaszyk z zielonego boucle dla większych dziewczynek
• białego futra. Ilość materiału: Aksamit szer. 80 ctm., przybrany stebnówkami i małym kołnierzykiem z futra. Ilość

mtr 1 85. materiału: Boucle szer. 130 ctm., mtr. 2.
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ŚWIAT KOBIECY

‘ 45309

4531 1
W

mtr. 2,85.

45309 Suknia na przedpołudnie z ciemnej wełny. Kołnierzyk z 
białej piki. Ilość materiału: Wełna szer. 130 ctm., mtr. 2,85.

45310 Suknia zimowa z wełny w kratę dla tęższych pań. Na spód­
nicy z przodu fałda. Ilość materiału: Wełniana krepa szer. 
130 ctm., mtr. 3.

45311 Płaszcz z ciemnego weluru dla tęższych pań. Oryginalne roz­
mieszczenie guzików. Ilość materiału: Welur szer. 130 ctm., 
mtr. 3,25.

45312 Zimowa suknia z supełkowej wełny ze ściągaczem. Na spód­
nicy dwie szerokie fałdy. Ilość materiału : Wełna szer. 130 ctm.,
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ŚWIAT KOBIECY
45313 Praktyczne ubranko dla chłop­

czyka z wełny. Szerokie, krótkie 
spodenki. Marynarka jedno- 
rzędnie zapinana. Ilość mate­
riału: Wełna w prążki szer. 
130 ctm., mtr. 2,50.

45314 Sukieneczka z jasnej, supełko­
wej wełny. Kołnierz i pasek 
przybrany aplikacjami. Ilość 
materiału: Wełna supełk. szer. 
130 ctm., mtr. 1,50.
Jasna sukienka dla małych dzie­
wczynek przybrana haftowanymi 
różyczkami. Ilość materiału: 
Jedwab szer. 95 ctm., mtr. 1,35. 
Sukienka dla dziewczynek z 
ciemnej wełnianej krepy przy­
brana białą piką. Ilość materiału: 
Wełniana krepa szer. 100 ctm., 
mtr. 2.

453 1 ?4 5 3 16

45317

45318
45320453 19

45319
z białego jedwabiu. Ilość materiału: Aksamit

45315

45316

• »łj* • i "

L
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f ' 1
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45320

Sukienka dla panienek z wełny w kratę. Krótka, plisowana pódnica. Dwie 
nakładane kieszenie. Ilość materiału: Wełna szer. 100 ctm., mtr. 3.
Sukienka dla panienek z jasnej kasha z ciemnym kołnierzykiem. Ilość mate­
riału: Kasha szer. 130 ctm., mtr. 1,75.
Sukienka dla panienek z wełny. Stebnowanie i białe przybranie. Ilość materiału: 
Wełna szer. 100 ctm., mtr. 2,25.
Sukienka popołudniowa z czarnego aksamitu dla starszych dziewczynek.

Plisy
szer. 80 ctm., mtr. 2,25.
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ŚWIAT KOBIECY

45324

matowej krepy. Kołnierz45322

45322

4532445321 Suknia

45323
*

z
materiału: Matowa krepa

i żabot przy- 
szer. 95 ctm.,

popołudniowa z ciemnej koronki dla tęższych pań.
Ilość materiału: Wełniana koronka szer. 90 ctm., mtr. 4,25.

Suknia popołudniowa 
brane koronką. Ilość 
mtr. 4.
Suknia popołudniowa z jedwabnej krepy dla tęższych pań.
Ilość materiału: Jedwabna krepa 95 ctm., mtr. 4,25, satin szer. 
95 ctm., mtr. 0,40.
Skromna suknia z marocain dla tęższych pań. Białe wstawienie. 
Ilość materiału: Marocain szer. 95 ctm., mtr. 3,75.
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45325 Szlafrok z ciemnego podwójnego materiału. Kraciastą drugą 
stroną przybieramy szlafrók. Ilość materiału: Materiał pod w. 
szer. 130 ctm., mtr. 3,25.

45326 Suknia domowa z jasnej kasha z zamkniętymi ściągaczami. Ilość 
materiału: Kasha szer. 80 ctm., mtr. 3,50.

45327 Ciepła suknia domowa z aksamitu. Haft zdobi stojący kołnie­
rzyk i mankiety. Ilość materiału: Aksamit szer. 80 ctm., mtr. 4.

45328 Szlafrok z czarnej i różowej flaneli. Różowa stebnówka sta­
nowi przybranie. Ilość materiału: Flanela czarna szer. 80ctm., 
mtr. 3,25, flanela różowa szer. 80 ctm., mtr. 2,25.
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i 10 rz. wedle

Elegancka bluzka popołudniowa
(Ryc. A)

Materiał: 150 gr. lnu jedwabnego, koloru kukurydzy, 150 gr. krę­
conej wełny w odpowiednim kolorze, po 20 gr. jasno-zielonego, 
pomarańczowego i niebieskiego boucle lnianego, 2 długie druty Nr. 3, 
1 szydełko Nr. 2, 1 drewniany guzik o średnicy D/2 ctm. Jedna nitka 
jedwabnego lnu i jedna nitka wełny tworzą razem nić do wy­
robu. Boucle przerabia się w dwie nitki.

Skróty: Rz. = rząd(y), ocz. = oczko(a), ocz. pr. = oczko prawe, 
ocz. 1. = oczko lewe, szyd. = szydełkować, rob. = robić, dod. = do­
dawać, od. = odejmować, zamk. = zamykać, na zm. = na zmianę, 
nast. = następnie, lańc. = łańcuszek, pólsl. = pólsłupek.

Wzóri). Wzór pawi (przód, plecy, rękawy) szydełkuje się 
wedle wzoru ryc. Aj. Zielone pasy w pomarańczowe i niebieskie 
supły szyd. się wodle ryc. A2: patrz wzór ryc. As i A4. 2) Wzór 
w paski (kołnierz) szyd. się tam i z powrotem idącymi rzędami. 
Od 1 do 3 rz.: tam ocz. pr., z powrotem ocz. 1. — 4 rz.: 5 ocz. pr., 
5 ocz. 1. na zmianę. Te cztery rzędy należy powtarzać.

Wzór pawi: 31 ocz. w szerokości i 35 rz. na wysokość tworzą 10 ctm- 
Sposób wykonania oraz wymiary w pomniejszeniu na wymiar 42 (obwód 
w biuście 90 ctm., długość 48 ctm.) wskazują ryc. od A5 do A7.

Na przód, plecy i rękawy szyd. się równe części, z których wycina 
się poszczególne części wedle kroju.

Wykonanie przodu: rozpoczyna się nabraniem 149 ocz. na 
drut (48 ctm.). Robi się ściegiem pawim 116 rz. (33 cm.) wedle wzoru 
ryc. Aj. Następnie szyd. się 4 rz. wedle ryc. A2 i 20 rz. wedle wzoru 
ryc. Ajj te 4 rz. i następnych 20 rzędów należy jeszcze raz powtórzyć.

Ryc. A,. Wykonanie wzoru pawiego do bluzki ryc. A. Rzędy odczy­
tuje się na zmianę od prawej do lewej (cyfry nieparzyste) i od lewej 
do prawej (cyfry parzyste). □ = 1 pr. ocz., E = z /. ocz., 0=2 ocz. 
razem na lewo, ■ = z ocz. narzucić. Podany odcinek wzoru w zwyż 
należy powtarzać. Do przodu podany jest cały wzór w szerokości, przy 
plecach należy wykonać wzór zaznaczony znakami od i do i, przy 

rękawach od 4 do 4 ■
Ryc. A2. Wykonanie wzoru zielonych pasów w pomarańczowe i nie­
bieskie supły do bluzki ryc. A. Rzędy odczytuje się na zmianę od prawej 
do lewej (cyfry nieparzyste) i od lewej do prawej (cyfry parzyste) 
O = z ocz żółte, 3 = z l. ocz. żółte, 3 = pomarańczowe

z/r> do Krój w pomniejszeniu 
do bluzki ryc. A. Wedle tych rysun­
ków należy wykonać poszczególne 
części w odpowiednim powiększeniu, 
narysować je na papierze i wyciąć. 
Cyfry podają wymiary w centy­
metrach dla naturalnych wielkości. 
A:,—przód, As = plecy, A7 = rękawy.

Następnie szyd. się 4 rz. wedle wzoru ryc. A2 i 
ryc. Aj. Wszystkie oczka jednym rzędem zanik.

Plecy: rozpoczyna się nabraniem 137 ocz. (44 ctm.) na drut. 
Wykonuje się ściegiem pawim 116 rz. (33 cm.) wedle 
wzoru ryc. Aj. Następnie 4 rz. wedle wzoru ryc. A2 i 20 rz. wedle 
wzoru ryc. Aj, w ostatnim rzędzie należy zamknąć ocz. środkowe 
celem zaznaczenia zapięcia, aby każdą część (szerokość 68 ocz.) 

oddzielnie zakańczać: 4 rz. wedle wzoru ryc. A2, 20 rz. wedle wzoru 
ryc. Aj, 4 rz. wedle wzoru ryc. A2 i 6 rz. wedle wzoru ryc. Aj. Rękawy; 
rozpoczyna się nabraniem 127 ocz. (41 cm.) na drut i szyd. się 80 rz. 
<23 cm.) wedle wzoru ryc. Aj. Następują 4 rz. wedle wzoru ryc. A2, 
16 rz. wedle wzoru ryc. A1( 4 rz. wedle ryc. A2 i 6 rz. wedle wzoru 
ryc. Aj. Kołnierz: rozpoczyna się nabraniem 105 ocz. (39 cm.) 
na drut i szyd. się ściegiem w p a s e c z k i 15 rz. (4 ctm.). 
W ostatnim rzędzie należy oczka jednorazowo i luźno zamknąć. 
Części wykonane ściegiem pawim należy napiąć, następnie nakłada 
się na nie formę papierową, wykonaną wedle kroju w odpowiednich 
wymiarach i oznacza się kontury fastrygą. Następnie w odległości 
1 ctm. od konturów należy obstebnować dwa razy maszyną wedle 
formy naznaczonej fastrygą. Następnie wyciąć tuż za stebnowaniem 
i zeszyć. Rękawy przed wszyciem dokładnie dopasować, kołnierz 
przy wszywaniu lekko podtrzymać. Zapięcie i dochodzący do tego 
wąski brzeg kołnierza należy wykończyć jednym rzędem pólslupków. 
U góry zapięcia należy łańcuszkiem wykonać pętelkę na guzik z jednej 
strony, po przeciwnej zaś przyszyć półslupkami obszydelkowany 
guzik. Dolny brzeg bluzki i rękawów należy zagiąć, aby brzeg był równy.

W
♦M ’»'<< WMh
Ryc. A3. Wskazuje, jak należy wykonać supły w pawim wzorze do bluzki 
ryc. A. — Ryc. A.. Wskazuje wykonanie pawiego ściegu oraz grupę supłów 
i wrobiony, zielony pas, jakoteż wykonanie łączących zielonych ściegów.

supeł wykonuje się, przeciągając szydełkiem nitkę pomarańczową przez 
następne oczko I łańcuszek, następnie wbić szydełko w ostatnio prze­
robione oczko i utworzyć przez czterokrotne narzucanie nitki na szy­
dełku 4 pętle (patrz ryc. AJ, szydełko wbija się w poniżej między 
oczkami znajdującą się nitkę. Znajdujące się na szydełku nitki narzucone 
i oczka jednym łańcuszkiem znaczkować, z tego powstałe oczka prze­
łożyć na lewy drut i z następnym przerobić na prawo. (J = niebieski 
supeł wykonuje się jak pomarańczowy, R) = z pr. ocz. zielone. Podany 
wzór tworzy na wysokość jeden pas. Przy przodzie należy wykonać 
całą szerokość wzoru, przy plecach część wzoru od i, do l t>rzv 

rękawach od i do i. > r J
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Ryc. Bx. Sposób wykonania roboty 
szydełkowanej do woreczka ryc. B.

Oryginalny 
woreczek (Ryc. 8)

Materiał: ioo gr. cienkiej 
wełny boucle w kolorze chabro­
wym, kilka nitek wełny koloru 
czerwonego do haftowania mo­

nogramu, szydełko Nr. 2, 7 m. bawełnianego sznura grubości 1 ctm. w 
przekroju w kolorze chabrowym, 35 na 50 ctm. sztywnego płótna, 
40 na 50 ctm. jedwabiu na podszewkę i 20 ctm. chabrowego suwaka. 
Szydełkuje się podwójną nitką.

Skróty: Patrz wskazówki do bluzki ryc. A.
Woreczek składa się z 3 części (2 płytki, boki i dno, patrz wzory 

ryc. Bj i ryc. B2). Środkowe części woreczka t. zn. obie płytki 
(na wzorze ryc. B, oznaczone I), części boczne i dno (patrz wzór 
kroju ryc. B2) szyd. się rzędami pólsł., idącymi tam i z powrotem, 
przy czym należy wbijać szydełko w cale oczko (nabierać obie nitki) 
rzędu dolnego. Przy odwracaniu roboty, robić stale jedno ocz. 
w powietrzu. Resztę płytek części środkowe szydełkuje się w kolo 
pólsłupkami, przy czym należy szydełkować sznur: patrz wzór ryc. B3.

Wykonanie: Płytki; Części środkowe rozpoczyna się lanc, 
z 29 ocz. (10 ctm.), następnie szyd. się 14 rz. (6 ctm.), przy czym 
należy na początku i na końcu 6 i 12 rz. po 1 ocz. odjąć. Następnie 
szyd. się w częściach środkowych po 5 rz. w około na sznur, patrz 
miejsce oznaczone kropką, w prawej górnej części ryc. Bv Przy 
czym należy brzegami tyle oczek dodawać, ażeby robota pozostała 
płaską. Na końcu ostatniego rzędu zostawia się nitkę, oddzielną nitką 
wrobić w ostatnie oczko 1 lanc., z tego miejsca wyprowadza się lanc, na 
25 ctm. ną rączkę. Nitkę zostawić. Następnie w dalszym rzędzie obszydeł- 
kować łańc. wraz ze sznurem 1 rz. pólsl.Na końcu łańcuszka należy sznur 
zagiąć i wrobić go tym samym sposobem po drugiej stronie łańcuszka. 
Zagięty koniec sznura należy przyszyć do górnego brzegu woreczka.

Części boczne oraz dno szydełkuje się w jednej części. 
Rozpoczyna się od naznaczonego na kroju znakami miejsca nabraniem 
łańc. z 31 ocz. (11 ctm.). Na jeden bok szyd. się 34 rz. (14 ctm.), przy 
czym należy na początku i na końcu 5,10,14,18,22,26,30 i 34 rz. po 1 ocz.

odjąć. (Szerokość 14 ocz. = 5 ctm.). Przy tej szerokości szyd. 
się na dno po 20 ctm. długi pas, następnie na drugi bok szyd. 
się również 34 rz., przy czym należy na początku i na końcu 
I, 5> 9> 13, x7> 2I> 25 i 3° rz- P° 1 ocz- dodać.

W środek jednej płytki whaftowuje się monogram. Mono­
gram należy wyrysować na cienkiej tekturze i wyciąć, na­
stępnie nafastrygować na płytce i gęstym, prostym ściegiem 
obhaftować. Następnie podszywamy podszewką poszczególne 
części woreczka oddzielnie wpierw płótnem a następnie 
jedwabiem i zeszywamy wszystkie części razem. Brzegi 
części przednich, boków i dna w ten sposób należy 
zeszyć, ażeby ostatni rząd pólsł. był widoczny (wystający)- 
Następnie wszywa się suwak i ozdabia się go małym

chwaścikiem z wełny boucle.

Ryc. i ryc. B2. Kroje i 
wzory do woreczka.

Ryc. Bv Przednia wzgl. 
tylna płytka. Ryc.B,. Części 
boczne i dno. Cyfry podają 
wymiary wielkości nor­
malnej w centymetrach.

Kolorowy szal w haftowane grochy (Ryc. c.>
Materiał: 20 gr. piaskowego, 20 gr. czerwonego, 20 gr. granatowego

i 20 gr. jasno-niebieskiego cienkiego wełnianego boucle, po 15 gr. cien­
kiej wełny w identycznych kolorach, dwa druty Nr. 3. Robotę wykonuje 
się z dwóch nitek, jedna boucle, druga gładka tych samych kolorów.

Skróty: Patrz wskazówki bluzki ryc. A.
Wzór ryżowy: 1 i 2 rz. szydełkuje się 1 ocz. pr., 1 ocz. 1. na 

zmianę; prawe oczka nad prawymi, a lewe nad lewymi. —314 rz.: 
1 ocz. 1., 1 ocz. pr. na zmianę; lewe ocz. nad prawymi, a prawe ocz. nad 
lewymi pierwszego i drugiego rzędu: patrz wzór ryc. Ct. — Grochy 
haftuje się podwójną nitką wełnianą płaskim ściegiem: patrz wzór ryc. Cr

Wzór oczek: 17 ocz. na szerokość i 31 rz. na wysokość dają 5 ctm-

7

Ryc. B i C. Modne dodatki do kostiumu. Ciemne rękawiczki o jasnych 
brzegach, oryginalny woreczek wykonany szydełkiem ryc. B, szykowny 

szal kolorowy w grochy (ryc. C.)

Wykonanie: W każdym podanym kolorze szyd. się jeden pasek, 
każdy pasek rozpoczyna się narzuceniem 3 ocz. Następnie szyd. się 
24 rz. (4 ctm.), przy czym należy stale z jednego brzegu siedem 
razy po 3 ocz. i pięć razy po 2 ocz. narzucać (Szerokość 
34 ocz. = 10 ctm.). Przy tej szerokości szyd. się 46 ctm. Następnie 
szyd. 24 rz., przy czym należy po stronie dłuższego brzegu 2 razy 
po 2 ocz. i 10 razy po 3 ocz. odjąć. Gotowe pasy należy napiąć i na 
piaskowym czerwonym, a na niebieskim granatowe 2 cm. grochy 
wyhaftować, tak, jak wskazuje podział na ryc. C2. Patrz wzór ryc. Ct. 
Grochy należy w ten sposób wyhaftować, aby po jednej i drugiej stronie 
jednakowo wyglądały. Po skończonej robocie należy szal 
przez wilgotne płótno lekko wyprasować i pasy zeszyć, tak, 
jak wskazuje rysunek. Litery oznaczają kolory: I = piasko­
wy, II = niebieski, III = czerwony, IV = granatowy.

Ryc. Cy. Oznacza 
wzór ryżowy oraz 
haftowanie grochów 

na szalu ryc. C.

Ryc. C2. Rysunek do 
szala ryc. C. 00

Rękawiczki wykonane szydełkiem (Ryc. 0)
Materiał: 50 gr. ciemno-brązowej, 10 gr. piaskowej cienkiej 

wełny, 1 szydełko Nr. 2*/j. Robotę wykonuje się podwójną nitką.
Skróty: Rz. = rząd(y), ocz. = oczko(a), łańc. = łańcuszek, półsł. 

= pólsłupek, sl. naw. = słupek nawinięty, szyd. = szydełkować, rob. 
= robić, na zm. = na zmianę.

Wzór: Wykonuje się tam i z powrotem idącymi rzędami, wbijając 
szydełko raz w przednią, raz w tylną nitkę dolnego oczka ze sł. naw. W 
każdym rzędzie należy wzór w ten sposób przesuwać, aby te od tylu 

(Ciąg dalszy sir. J4)
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5501

55135512

wstążką jedwabną. Materiał:
Jedwab do prania 115 ctm. ńa 80 ctm. dla Nr. 5504 i 160 ctm. na
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5506

n
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5501 Koszulka z jedwabiu do prama- 
Materiał: Jedwab do prania 160 cUn. 
na 80 ctm. Wielkość 44. — oo02 i 
5503 Koszulka i majteczki z crepe- 
de-Chine’u. Przybranie z tiulu i ko­
ronki. Materiał: CrSpe-łte-Chine 
160 ctm. na 95 ctm. dla Nr. 5502 i 
115 ctm. na 95 ctm. dla Nr. 5503. 
Wielkość 44. - 5504 i 5505 Koszulka 
i majteczki z jedwabiu przybrane

SłTctnK dla^Nr" 5505. Wielkość 44. — 5506 Koszulka z crepe-de- 
Chine’u przybrana koronką. Materiał: Crćpe-de-Chine 175 ctm. na 
95 ctm. Wielkość 44. — 5507 Koszula nocna z cienkiego batystu. 
Materiał: Batyst 4 mtr. na 80 ctm. Wielkość 44. — 5508 i 5509 
Komplet z crepe-de-Chine’u. Przybranie z satin. Materiał: Crćpe- 
de-Chine 115 ctm. na 95 ctm. dla Nr. 5508 i 160 ctm. na 95 ctm. 
dla Nr. 5509. Wielkość 44. — 5510 Koszulka z crćpe-de-Chine’u. 
Materiał: Crćpe-de-Chine 160 ctm. na 95 ctm. Wielkość 44. — 
5511 Koszula nocna przybrana koronką. Materiał: Jedwab do prania 
4 mtr. na 80 ctm. Wielkość 44. — 5512 Spód z jedwabiu do prania. 
Materiał: Jedwab do brania 225 ctm. na 80 ctm. Wielkość 44. — 
5513 Kombinacja z crćpe-de-Chine’u przybrana koronką. Materiał: 
Crćpe-de-Chine 175 ctm. na 95 ctm. Wielkość 44. — 5514 Koszula 
nocna z jedwabiu do prania przybrana wiązanym paskiem i koronką. 
Materiał: Jedwab do prania 3 mtr. 75 ctm. na 80 ctm. Wielkość 44.
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(Ciąg dalszy ze sir. j2) 
nabierane slup, znajdowały się nad 
slup., w których poprzednio wbijano 
szydełko od przodu i naodwrót. Patrz 
wzór ryc. Dj. Przy odwracaniu roboty 
robi się stale na początku rz. lanc, z 3 ocz.

Wymiar podany na tym wzorze po- 
daje wymiar rękawiczek 6ł/2.

Wykonanie: Obydwie rękawiczki 
szyd. się jednakowo. Górną część 
rękawiczki rozpoczyna się od wewnę­
trznego bocznego brzegu. Dlofi i pa­
lec wskazujący rozpoczyna się 
na 55 ocz. 1 rz.: 1 sl. naw. w 4 ocz. lańc.

(licząc od ostatnio przerobionego ocz. (po 1 sl. naw. w dalsze 51 ocz. (2 rz.: 
po 1 sl. naw. w każdy sl. naw rzędu poprzedniego. Na końcu rzędu zosta­
wić nitkę. (Na palec środkowy szyd. się oddzielną nitką lańc. z 20 ocz., 
następnie w pierwszych 16 sl. naw. rz. drugiego szydełkuje się po 
1 pólsl. (16 sl. naw. rozpoczynać). Nitkę odciąć. (3 rz.; Podjąć nitkę 
z końca 2 rz. i szyd. po 1 sl. naw. w pozostałe nieobszydelkowane 
36 sl. naw. 2 rz. oraz w dołączony lańc. 20 ocz. (4 rz.; po 1 sl. naw. 
w sl. naw. rzędu poprzedniego. Na końcu rz. zostawić nitkę.) N a 
palec serdeczny szyd. się lańc. z 16 ocz., następnie po 1 pólsl. 
w pierwsze 20 sl. naw. 4 rz. (przy 20 sl. naw. rozpoczynać) nitkę 
odciąć. (5 rz.: Podjąć nitkę z końca 4 rz. i szyd. po 1 sl. naw. 36 sl. 
naw. 4 rz. oraz 16 z łańcuszka, wbijając szydełko w nieobszydelko­
wane oczka. (6 rz.: szyd. po 1 sl. naw.) w każdy sl. naw. rzędu 
poprzedniego. Na końcu rz. nitkę zostawić. Na mały palec szyd. 
się lańc. z 14 ocz., następnie po 1 pólsl. w pierwszych 16 sląnaw. 
6 rz. (rozpoczynać od 16 sl. naw.) nitkę odciąć. Podjąć nitkę z końca 
6 rz. i wbijać w nieobszydelkowanych 36 sl. naw. 6 rz. oraz w dołą­
czonych 14 ocz. z łańcuszka szyd. 2 rz sl. naw., nitkę odciąć. Dłoń: 
robi się w 2 częściach. Część I. Dłoń dolna, strona zewnę­
trzna przy dużym palcu rozpoczyna się brązową wełną 
nabraniem łańcuszka z 41 ocz. 1 rz.: po 1 sl. naw. w 4 do 25 lańc., 
po 1 pólsl. w pozostałych 16 ocz. z ląńc. (2 rz.: po I sl. naw. w pólsl. 
rz. poprzedniego. (3 rz.: po 1 sl. naw. w każdy sl. naw. rz. poprzed­
niego. (4 rz.: (skrócony) 16 pólsl., 7 sl. naw., 3 słupki i nitkę odciąć. — 
Część II: Na wewnętrzną stronę dużego palca dołą­
czoną cześć dłoni i na palec wskazujący nabiera się lańc. 
brązową wełną z 49 ocz. Następnie szyd. się 2 rz. po 46 sl. naw. Na 
końcu drugiego rz. zostawia się nitkę. Palec środkowy 
rozpoczyna się oddzielną nitką nabraniem łańcuszka z 20 ocz., 
szydełkując do dolnych 16 sl. naw. po 1 pólsl. Nitkę odcina się 
(3 rz.: Podejmuje się nitkę z końca 2 rz. i szyd. 16 pólsl. i 34 sl. 
naw. w nieobszydelkowanych pozostałych 30 sl. naw. 2 rz. i w dołą­
czonych 20 ocz. z lańc. (4 rz.: tym rzędem łączy się obie części) 
po 1 sl. naw. w 34 sl. naw. rz. poprzednięgo, następnie po 1 sl. naw. 
4 rz. względnie 3 rz. części I., rozpoczynając 1 sl. naw. po pólsłupkach. 
Pozostałe nieobszydelkowane pólsl. części I i II tworzą brzegi 
wewnętrzne dużego palca. (Szerokość ostatniego rzędu 56 sl. naw.). 
Na końcu rz. zostawić nitkę. Na palec serdeczny nabrać lańc. z 16 ocz. 
i szydelk. w pierwszych 20 ocz. poprzedniego rz. po 1 pólsl., nitkę 
odciąć. (5 rz.: Podjąć nitkę z końca 4 rz. i szyd. po 1 sl. naw. 
w pozostałych, nieobszydelkowanych 36 sl. naw. rz. poprzedniego 
oraz w lańc. z 16 ocz. (6 rz.: po 1 sl. naw. w każdy sl. naw. rz. 
poprzedniego. Na końcu rz. nitkę zostawić. Na mały palec nabrać 
lańc. z 14 ocz., następnie po 1 pólsl. w pierwszych 16 sl. naw. rz. poprze­
dniego, nitkę odciąć. Podjąć nitkę z końca 6 rz. i poprzez pozostałych, 
nieobszydelkowanych 36 sl. naw. oraz 14 ocz. lańc. szyd. 2 rz. sl. naw.

Następnie obszydelkowuje się brzegi rękawiczki 1 rz. pólsl. poje- 
dyńczą wełną brązową, przy czym należy palce zaokrąglić. Następnie 

zeszydelkowuje się obie 
części 1 rz. pólsl. wełną 
piaskową. Na paseczki 
do górnej części ręka­
wiczki szyd. się lańc. z 
22 ocz., następnie na lańc. 
3 rz. sl. naw. Paseczki 
naszywa się na górną 
część rękawiczki wedle 
wskazanego wzoru.

Ryc. Dv Sposób wykonania 
rękawiczek ryc. D.

45329 Koszula noc­
na dla dzieci z 
wzorz. flaneli. Ilość 
materiału: Flanela 
wzorz. szer. 80 ctm., 
mtr. 2,75. — 45330 
Piżama dla panienk i 
z popeliny w pasy. 
Ilość materiału: P«- 
pelina w pasy szer. 
80 ctm., mtr. 3,75. 
45331 Ubranko do 
spania dla małych 
dzieci. Ilość materi­
ału: Chiffon szer. 
80 ctm., mtr. 2,50. 
— 45332 Koszula 
nocna dla chłopców 
z chiffonu. Ilość ma­
teriału: Chiffon szer. 
80 ctm., mtr. 3,35.

<45332

45330

4533

45334

45333 Majteczki dla chłopca z gumką z tyłu. Ilość materiału: Płótno 
szer. 80 ctm., mtr. 1. — 45334 Długa koszula nocna dla dzieci z 
chiffonu. Ilość materiału: Chiffon szer. 80 ctm., mtr. 3,35. — 45335 
Szlafrok z ciemnego flauschu w białe grochy dla dzieci. Pasek z tego 
samego materiału. Ilość materiału: Flausch szer. 130 cmt., mtr. 2,75. 
— 45336 Koszulka dla dzieci przybrana haftem. Ilość materiału: Batyst 

szer. 80 ctm., mtr. 1,75.
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JEDYNA PRAWDZIWA
MIŁOŚĆ NAPOLEONA

Maria Józefina Tascher de la Pa- 
gerie — o niej bowiem opowiedzieć 
chcemy — przyszła na świat 23 
czerwca 1763 r. na wyspie Martyni­
ce, dokąd wyemigrował w r. 1726 jej 
dziadek, drobny szlachcic, w poszu­
kiwaniu nowego szczęścia. Józefina 
była wtedy najprawdziwszą kreolką. 
Wesoła dziewczynka w białej muśli­
nowej sukience i pstrym kapelusiku, 
bawiąca się w cieniu palm — oto 
pierwszy obrazek z życia Józefiny. 
Spędza czas na uganianiu się wespół 
z innymi dziećmi po plantacjach, 
zbiera owoce mangowe i purpurowe 
muszelki, słucha bajek niani, starej 
mulatki Marion i gra rolę królowej, 
otoczona dworem murzyniątek. 
Wśród towarzyszy zabaw znajdował 
się m. in. i Aleksander de Beauhar- 
nais, syn gubernatora wyspy.

Malutka „Yeyette** wyrosła w swo­
bodnej atmosferze otaczającej ją na­
tury. Ciepła rodzinnego prawie nie 
zaznała. Ojciec jej wołał przebywać 
w salonach gry lub w towarzystwie 
mało opornych murzynek Fortu 
Royal (dziś Fort de France), ilekroć 
zaś zostawał przypadkiem w domu, 
nie mówił o niczym, jak tylko o Pa­
ryżu i o życiu na dworze, na którym 
spędził kilka lat. Zamożnym nie był, 
mimo to matka Józefiny oddała ją po 
ukończeniu 10 lat do klasztoru Sióstr 
Opatrzności. W ciągu pięciu lat, któ­
re tam przebywała, nauczyła się Jó­
zefina katechizmu, ortografii, gry na 
gitarze i klawikordzie, tańców i ety­
kiety dworskiej. Gdy wróciła w r. 
1778 do domu, nie była wcale pięk­
ną. Miała mały, zadarty nosek na sze­
rokiej twarzy, figurę niezgrabną i 
nieharmonijnie zbudowaną, tylko ra­
miona jej były piękne. Mimo to mia­
ła powodzenie, jeśli wierzyć niejakie­
mu Tercierowi, który wówczas prze­
bywał na Martynice jako młody ofi­
cer i opowiadał po śmierci cesarzo­
wej, że była największą miłością w 
jego życiu. Idylla ta nie mogła jed­
nakże długo trwać, albowiem z koń­
cem następnego roku wyjechała Jó­
zefina do Francji, aby poślubić 13 
grudnia 1779 r. Aleksandra de Beau- 
harnais. Miała wtedy niespełna 1672 
lat. Pośredniczką tego małżeństwa 
była ciotka Józefiny, Desiree Tascher, 
która opuściła swego męża, niejakie­
go Renandina i zamieszkała z byłym 
gubernatorem Martyniki, Francois de 
Beauharnais, ojcem Aleksandra. Ale­
ksander, poza tym chrzestny syn De­
siree, mający roczną rentę 40.000 li­
rów nie był złą partią. Elegancki ten,

dziewiętnastoletni oficer, nie był 
wcale zakochany w źle ubranej, ma­
łomównej i rumieniącej się prowin- 
cjałce. Miłość nie jest jednakowoż — 
jak sądzą zazwyczaj rodzice — nie­
odzownym warunkiem małżeństwa.

Zaledwie minął „miodowy1* mie­
siąc, gdy małżonek zaczął zaniedby­
wać Józefinę. Bez żalu wyjechał do 
Brestu, gdzie stał jego pułk, od cza­
su do czasu przebywając tylko na 
krótko do Paryża. Trzeciego września 
1781 r. urodziła Józefina syna Euge­
niusza, lecz nawet i ten fakt nie przy­
wrócił szczęścia domowego. Aleksan­
der był szorstkim pedantem, Józefi­
na zaś była zazdrosna, do czego zresz­
tą miała powód, albowiem mąż jej 
nawiązał stosunek miłosny z pewną 
młodą, owdowiałą kreolką, która w 
końcu namówiła go do opuszczenia 
Paryża i do powrotu razem z nią na 
wyspy zachodnio-indyjskie (wrzesień 
1782). 10 kwietnia następnego roku
powiła Józefina córkę Hortensję. Nie­
długo jednakże radowała się szczę­
ściem matczynym, gdyż w lipcu 1783 
r. otrzymała od męża nast. wstrząsa­
jący list: „W moich oczach jest Pani 
najnikczemniejszym na świecie stwo­
rzeniem. Bawiąc tu, dowiedziałem się 
o haniebnym zachowaniu się Pani. 
Wiem o intrydze z p. B., oficerem 
pułku martynickiego i o p. H., który 
jechał na pokładzie „Cezara*... Kobie­
ta przeznaczona dla innego, która 
podczas przygotowań do wyjazdu tu­
li w swych objęciach kochanka, stoi 
niżej niż najrozpustniejsze niewiasty 
na świecie...**. W końcu Aleksander 
oświadczył, że nie uznaje Hortensji 
za córkę i radził żonie, by wstąpiła do 
klasztoru.

Można sobie wyobrazić, jakim cio­
sem był ów list dla młodej dwudzie­
stoletniej Józefiny. Ta okrutna nie­
sprawiedliwość ze strony męża, któ­
ry mienił się dobrym i szlachetnym 
wystarczyłaby, aby zabić wszystko, 
co w niej było dobre i szlachetne. 
Kłamliwa ta intryga była oczywiście 
dziełem kochanki. Józefina wstąpiła 
na krótko do klasztoru, odparcie 
absurdalnego oskarżenia nie przyszło 
jej wcale z trudem. W r. 1785 Józefi­
na i Aleksander rozeszli się za wspól­
nym porozumieniem. Józefina za­
trzymała przy sobie Hortensję (Eu­
geniusz miał przyjeżdżać do niej tyl­
ko na ferie). Aleksander zaś zobo­
wiązał się do częściowego utrzyma­
nia ich.

Lata następne — to próbny okres 
życia w „wytwornym świecie**. Rysy

Józefiny wydelikatniały, figura stała 
się zgrabniejsza, rychło też nauczyła 
się ubierać ze smakiem. Aleksander 
nie wywiązywał się jednak z przy­
rzeczonych obietnic, to też Józefina 
popadła w kłopoty finansowe. W r. 
1788 wyjeżdża do rodziny na Marty­
nikę, w dwa lata później wraca na 
„Sensible** do Paryża. Miły towa­
rzysz podróży, któremu okazała swe 
względy, wprowadził ją do znakomi­
tych salonów paryskich. Aleksander, 
który był pojętnym uczniem ówczes­
nych filozofów i biegłym mówcą, od­
grywał wielką rolę w kołach rewolu­
cyjnych. Był prezydentem Konstytu­
anty, a potem naczelnym generałem 
armii nadreńskiej. W marcu 1794 zo­
stał jednak uwięziony. Józefina sta­
rała się za wszelką cenę uchodzić za 
kobietę z ludu. Hortensję oddała do 
krawcowej, Eugeniusza do stolarza, 
mimo to została jako była arystokrat- 
ka uwięziona i wtrącona do więzie­
nia Karmelitów, dymiącego jeszcze 
krwią zamordowanych tam we wrze­
śniu 1792 r. kapłanów. Co pewien 
czas mogła Józefina odwiedzać swego 
również uwięzionego męża, często 
także odwiedzały ją dzieci. Z czasem 
jednak Józefina zaczęła już zatracać 
nadzieję, że opuści kiedyś żywcem to 
ponure więzienie. Gdy 23 lipca 1794 
r. stracono Aleksandra, Józefina po­
godziła się już z takim samym losem. 
Niespodziewanie jednak nastąpił upa­
dek Ropespierra, a w osiem dni póź­
niej Józefina odzyskała wolność.

Uwzględniając paniczny strach 
przed śmiercią, który przeżyła, goto­
wiśmy prawie wybaczyć jej niejedno 
przewinienie w późniejszych latach: 
jej powierzchowność, lekkomyślność, 
chęć używania, długi, uległość wobec 
adiutanta de Hoche i stosunek z 
członkiem dyrektoriatu Barrasem. 
W międzyczasie zaszła w powierz­
chowności Józefiny bardzo korzystna 
dla niej zmiana; nigdy nie była tak 
piękna, jak wówczas: cerę miała jak 
kość słoniowa, biust wspaniały, loki 
jasne z kasztanowym odcieniem, oczy 
ciemnoniebieskie z długimi rzęsami. 
Dzięki Barrassowi otrzymała wspa­
niałe mieszkanie na rue Chanten- 
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reine, gdzie przyjmowała Caulain- 
court‘a, Montesquio‘usza, Segur‘a i 
innych rojalistów. „Czarująca Beau- 
harnais“, która umiała tak dobrze po­
godzić sentymentalność z żywością 
temperamentu, staje się rychło jed­
nym z magnesów ówczesnego Pary­
ża. Czuje jednak, że młodość już mi­
nęła; zęby jej zżółkły, a na szyi po­
kazały się ledwo dostrzegalne zmar­
szczki.

W tym właśnie momencie w krąg 
jej życia wstąpił mały generał o bły­
szczących oczach i oliwkowej cerze: 
Napoleon Bonaparte. Bonaparte za­
kochał się na zabój w tej sześć lat od 
niego starszej kobiecie. Józefina była 
wtedy miłą, sceptyczną kokotą, serce 
zaś Napoleona było jeszcze nienaru­
szone. Wkrótce stała się Józefina ko­
chanką Napoleona. Fakt, że ją po­
siadł, tak go podniecił, że zapropono­
wał jej małżeństwo. Józefina nie by­
ła zdecydowana, otoczenie radziło jej 
jednak przyjąć propozycję.

9 marca 1796 r. odbył się ślub. Dwa 
dni później zupełnie jeszcze oszoło­
miony Napoleon wyjeżdża do Włoch. 
Józefina szybko zapomina o nim i po­
dejmuje z powrotem swoje wytwor­
ne życie. Płomienne, drżące z prag­
nienia listy, które Napoleon pisywał 
do niej w przerwach między zwycię­
stwami, pozostały bez odpowiedzi, 
względnie powodowały odpowiedź 
„zimną jak przyjaźń" — jak mawiał 
Napoleon. Błagał, by przybyła do Me­
diolanu, ona jednak wykręciła się, że 
spodziewa się dziecka. W rzeczywi­
stości nie chciała opuszczać Paryża, 
gdzie, dzięki zwycięstwom męża, 

święciła triumfy. Dopiero w lipcu da­
ła się nakłonić do wyjazdu.

Napoleon szybko pojął, że Józefina 
nie może go tak kochać, jak on ją. Od 
r. 1797 listy, które jej pisze zawiera­
ją tylko krótkie wiadomości. Józefi­
na zauważyła, że traci władzę nad 
nim i oskarża go o wiarołomstwo. 
Wyprawa do Egiptu prowadzi do zer­
wania. Napoleon dowiedziawszy się, 
że Józefina żyła z kochankiem w 
Malmaison, wpadł w gniew i posta­
nowił rozwieść się po powrocie do 
Francji. Józefina wyjechała mu na­
przeciw, małżonkowie jednak rozmi­
nęli się. Gdy Józefina wraca na rue 
Chantereine, drzwi sypialni małżeń­
skiej są zamknięte. Napróżno Józefi­
na płacze i żebrze godzinami, Napo­
leon nie otwiera. Ostatecznie jednak 
łzom Józefiny i przybyłych na pomoc 
Hortensji oraz Eugeniusza, udało się 
Napoleona skłonić do otwarcia drzwi 
i przebaczenia Józefinie. Józefina nie 
zapomniała jednak nigdy tej nocy; 
odtąd stała się uległa i żyła w stałej 
obawie rozwodu.

Reprezentacyjne życie, które teraz 
prowadziła jako małżonka pierwsze­
go konsula, całkowicie odpowiadało 
jej skłonnościom. Miała dużo pienię­
dzy, wydawała jednak więcej niż 
miała. W jednym miesiącu np. kupi­
ła 38 kapeluszy, w przeciągu jednego 
roku 980 par rękawiczek. Kupowała 
wszystko: obrazy, drogie kamienie, 
biżuterię itd. Napoleon, jakkolwiek 
był wyrozumiały, musiał w końcu za­
kazać wstępu kupcom i handlarzom. 
Tymczasem pierwszy konsul zaawan­
sował na konsula dożywotniego, a w 

miarę, jak rosła jego władza i sława, 
rosło jego niezadowolenie z powodu 
niepłodności Józefiny. Józefina sądzi­
ła, że zabezpieczy się na przyszłość, 
wydając Hortensję za szwagra, Lu­
dwika Bonapartego. 18 maja 1804 r. 
obwołano ją cesarzową Francji, 2 
grudnia sam cesarz włożył jej w No- 
tre-Dame koronę na głowę. W przed­
dzień tej ceremonii nastąpiło uznanie 
jej małżeństwa przez kościół. Obo­
wiązki cesarzowej spełniała Józefina 
bardzo sumiennie, Napoleon jednak 
wewnętrznie już z nią zerwał. W r. 
1809 zawiadomił ją wreszcie o roz­
wodzie. Józefina na wieść o tym zem­
dlała. 15 grudnia 1809 uzyskał wresz­
cie Napoleon zgodę Józefiny na roz­
wiązanie małżeństwa, będącego „za­
porą do szczęścia Francji". Odtąd 
mieszkała w Malmaison, w pałacu 
elizejskim lub w Normandii. Zrazu 
płakała bez przerwy, potem pogodzi­
ła się z losem i spędzała czas na nie­
potrzebnych zakupach, na przyję­
ciach i na słuchaniu plotek o swojej 
następczyni, Marii Luizie. Cesarstwo 
chyliło się już ku upadkowi, Józefina 
prowadzi jednak nadal swe „wytwor­
ne" życie i w r. 1814 przyjmuje go­
ścinnie w Malmaison aliantów, po­
gromców swego męża. 23 maja, 
wspólnie z carem Aleksandrem o- 
twiera bal. 29 maja umiera na infek­
cyjną anginę.

Mimo rozczarowania, które sprawi­
ła Napoleonowi, była jedyną, na­
prawdę przez niego kochaną kobietą 
i z jej imieniem na ustach wyzionął 
ducha na Sw. Helenie.

Z art. Rene Arnaud w „Les An- 
nales", Paryż.

Czyszczenie i konserwowanie różnych przedmiotów
PRZEDMIOTY SREBRNE

1. Posypać przedmiot miałką kre­
dą i wycierać gałgankiem (lub mięk­
ką szczoteczką), zmoczoną w wodzie, 
amoniaku lub spirytusie. Zmyć i wy­
trzeć skórą irchową lub miękkim 
wełnianym gałgankiem.

2. Przedmiot, dokładnie wytarty, 
zanurzyć w gorącym roztworze: 
1 część kamienia winnego (calium bi- 
tartaricum), 1 część ałunu i 1 część 
soli kuchennej w 50 częściach wody. 
Następnie zmyć i wytrzeć jak pod 1.

3. Mydło do srebra: 1 część zwy­
kłego, białego mydła ogrzać z 1 czę­
ścią wody do kleistej konsystencji, 
wymieszać dokładnie z 2 częściami 
kredy szlamowanej i ostudzić. My­
dłem tym nacierać srebro za pomocą 
zwilżonego, wełnianego gałganka. Na­
stępnie jak wyżej.

Uwaga: W wypadku czyszczenia 
srebrnych świeczników nie oskroby- 
wać parafiny, ani nie odtapiać ogniem 

(łatwo topliwe lutowanie i wypełnie­
nie wewnątrz żywicą, która mogłaby 
wyciec). Spłukać gorącą wodą, wy­
trzeć gałgankiem i czyścić jednym 
z podanych wyżej sposobów.

Łańcuszki srebrne czyścić zmielo­
ną kredą z wodą. Dalej traktować jak 
łańcuszki złote (patrz niżej).

Przedmiotom srebrnym, wyblak­
łym ze starości przywraca się połysk 
przez zanurzenie w gorącym roztwo­
rze boraksu (stężonego) lub w roz­
tworze ługu (wodorotlenku) potaso­
wego lub sodowego, np. 10-procento- 
wego i dotykania w wielu miejscach 
pałeczką cynkową. Znikanie nalotu 
polega na elektrotechnicznych reak­
cjach między cynkiem a srebrem.

Plamy od jaj na srebrze (łyżecz­
kach) usuwa się przez natarcie sadzą.

PRZEDMIOTY ZŁOTE

Przedmioty złote należy czyścić, 
delikatnie pociągając kawałkiem ir- 

chy, zanurzonej w jednym z niżej po­
danych proszków:

1. „Caput mortuum" (czerwień 
szlifierska, tlenek żelazowy); proszek 
winien być miałko roztarty, podob­
nie, jak wszystkie następujące.

2. 16 części kredy, 5 części glinki, 
15 części bieli ołowianej (biała farba, 
węglan ołowiowy), 15 części „caput 
mortuum". (Bardzo dokładnie mie­
szać i sproszkować!).

3. 7 części „caput mortuum", 30 
części salmiaku.

Złote łańcuchy — czyścimy — na­
cierając między rękami na sucho 
tlenkiem żelazowym (caput mortu­
um), zmyć wodą i osuszyć — naj­
pierw w chustce, a w końcu w prze­
sianych trocinach.

Złocone przedmioty metalowe na­
trzeć gałgankiem lnianym, zmoczo­
nym w 3-procentowym roztworze bo­
raksu, zmyć wodą i osuszyć.
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KRÓLEWNA 
ŚNIEŻKA

Po niesłychanych sukcesach, ja­
kie odniósł pierwszy długometrażo­
wy, rysunkowy film Disney‘a, zre­
alizowany nową metodą w barwach 
naturalnych — w Ameryce — dwie 
stolice europejskie wypuściły ten 
film na ekrany już teraz, a to Lon­
dyn i Paryż. W Londynie film ten 
idzie już 8 tygodni w kinie New Ga­
lery na Regent Street. Takiego suk­
cesu filmowego, jaki odniosła Kró­
lewna Śnieżka, nie pamięta Londyn, 
choć przyzwyczajony jest do tego, 
że filmy biegną czasem i pół roku. 
Wystarczy podać tego rodzaju fakt, 
że mimo, iż film znajduje się na ekra­
nie od 8-miu tygodni, do dziś bilety 
wykupywane są co najmniej na ty­
dzień naprzód. Przez pełne 8 tygod­
ni wysprzedane były wszystkie se­
anse do ostatniego miejsca, a kino 
zmuszone było do zainstalowania 
specjalnej centrali telefonicznej dla 
odbierania wszystkich zamówień. 
Kilkakrotnie musiano wzywać poli­
cję, by powstrzymała tłum, który 
gwałtem usiłował dostać się do po­
czekalni kina. A trzeba zwrócić uwa­
gę na to, że kino ma 1400 miejsc i że 
przeciętna cena za bilet wynosi 1 
funt. Kino wynajęło film na 20 ty­
godni i zagwarantowało wytwórni 
RKO kolosanlą sumę, nie przypu­
szczając zapewne ani przez chwilę, 
że suma ta zostanie osiągnięta już w 
ciągu pierwszych 6 tygodni. Frek­
wencja utrzymuje się na tym samym 
poziomie, nie zwiększa się, ani nie 
zmniejsza się, gdyż wszystkie seanse 
są regularnie wysprzedane do ostat­
niego miejsca.

W Paryżu biegnie film od tygod­
nia i powtórzyły się dosłownie te sa­
me sceny, co w Londynie. Kino „Ma-

rignan“ ma wysprzedane miejsca na 
całe tygodnie naprzód, a mimo to co­
dziennie przed kinem stoją tłumy, 
których nie spędził nawet ulewny 
deszcz.

Jak się okazuje ,,Marignan“ mi­
mo, że podpisując kontrakt ryzy­
kowało bardzo wiele, zrobiło je­
den z najlepszych swoich intere­
sów. Rzecz prosta, film ten bie­
gnie we Francji w wersji francus­
kiej, gdyż jak zgodnie orzekli wszy­
scy kierownicy wytwórni i wszyscy 
krytycy w całym świecie, film jest 
zbyt piękny malarsko, by narażać 
widza na odrywanie oczu od ekranu 
i czytanie napisów.

Z tego też powodu Disney zdecy­
dował się na robienie wersji kilku- 
języcznej, między innymi stworzona 
też będzie wersja polska, pod kie­
rownictwem najlepszego dzisiaj w 
tej dziedzinie fachowca, p. Ryszarda 
Ordyńskiego, który objął pieczę nad 
artystycznym poziomem tych prac. 
Wszystkie roboty techniczne zwią­
zane z wersją polską, wykonane bę­
dą w Ameryce.

Jak się dowiadujemy, film ten wy­
najmowany jest we wszystkich sto­
licach świata przez brata Walta Dis­
ney^, Roy Disney‘a, który przyje- 
dzie również i do Polski.
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H U M O R W FILMIE
DOLE I NIEDOLE TŁUMACZA 

FILMOWEGO

WYWIAD ZE ZNANYM 
TŁUMACZEM FILMOWYM

Znając dobrze język angielski, 
zdziwiony byłem niejednokrotnie 
niedokładnością tłumaczeń tekstów 
angielskich w filmach. Szczególnie 
źle, moim zdaniem, tłumaczone były 
dowcipy angielskie, które bardzo czę­
sto były albo opuszczane, albo grun­
townie zmieniane. Dla wyświetlenia 
sobie tej sprawy udałem się do zna­
nego tłumacza filmowego, prosząc 
go o rozmowę w tej sprawie. Opowie­
dział mi cały szereg bardzo cieka­
wych rzeczy, dając konkretne przy­
kłady niektórych dowcipów angiel­
skich, które są niemożliwe wprost do 
przetłumaczenia. Podkreślił przy 
tym jeszcze jedną trudność, której 
normalnie nie bierzemy pod uwagę. 
Napisy polskie muszą być umieszczo­
ne na takiej długości filmu, na jakiej 
trwa dany dialog angielski i tu jest 
główne źródło trudności tłumacza, 
gdyż język polski jest prawie dwu­
krotnie dłuższy od języka angielskie­
go i to co aktor zdąży powiedzieć na 
filmie na długości naprzykład jedne­
go metra, to w polskim języku mu- 
siałoby zająć przestrzeń conajmniej 
dwukrotnie większą. Tłumacz ma do 
wyboru albo opuszczenie napisu, al­
bo całkowitą jego zmianę. Naprzy­
kład w filmie „Stenotypistka" wy­
twórni RKO komik letniskowy wita 
przybywających na letnisko gości i 
mówi „Thousands come every year 
the change and the rest. The waiters 
get the change and the camp gets 
the rest“. W dosłownym tłumacze­
niu oznacza to, że tysiące przybywają 
co roku dla zmiany i odpoczynku. 
Lecz słowo „change" znaczy również 
reszta, wydawana przy jakiejkolwiek 
zapłacie, a słowo „rest" znaczy resz­
ta rzeczy, spraw itd. Druga część na­
pisu oznacza po angielsku, że tą 
„change" (drobne) otrzymują kelne­
rzy, a „rest" (resztę) zabiera właści­
ciel letniska. Napis dowcipny, dzię­
ki podwójnemu znaczeniu słów 
„change" i „rest". Po polsku nie do 
przetłumaczenia. Tłumacz zamiast 

powyższego umieszcza napis „Tysią­
ce ludzi chce zmienić na dwa tygod­
nie swój zawód, lecz spotyka ich tyl­
ko — zawód". Jak widzimy, napis 
polski nie ma nic wspólnego z tek­
stem angielskim. Lecz ponieważ 
tłum statystów, otaczających mówią­
cego aktora, śmieje się po jego do­
wcipie i śmiech ten byłby dla widza 
polskiego zupełnie niezrozumiały, 
napisu opuścić tłumaczowi nie wol­
no. Musi zatem wykombinować ja­
kikolwiek inny dowcip i to tak krót­
ki, by zmieścił się na wyznaczonej 
długości filmu.

„Badaniu humoru filmowego po­
święciłem wiele czasu. Niejednokrot­
nie oglądałem ten sam film po wie­
le razy, chcąc stwierdzić reakcję wi­
downi przy poszczególnych dowci­
pach i znowu dam panu pewien 
przykład. W filmie „Drapieżne Ma­
leństwo" policja aresztuje bohaterkę, 
Katarzynę Hepburn. Ta podaje tele­
fon swojej ciotki, znanej osobistości, 
dla identyfikacji. Godzina jest późna 
w nocy, ciotka na telefon policyjny 
odpowiada, że siostrzenica jej od da­
wna jest w łóżku. Komendant po­
sterunku wraca do aresztantki i 
stwierdza, że ona nie ma ciotki. Na­
stępuje krótki dialog:

— Dałam Panu numer jej telefo­
nu! Co powiedziała?

— Ze Pani jest w domu — w łóż­
ku.

— To czemu tu siedzę?
— Bo Pani nie ma ciotki!
Dialog ten, który jest jednym z 

najdowcipniejszych w całym filmie, 
jeśli pominiemy dowcipy sytuacyjne, 
wzbudza przy niektórych widow­
niach huragany śmiechu. Innym ra­
zem przechodzi zupełnie niezauwa­
żony. Stwierdzić zgóry kiedy i jaki 
dowcip podobać się będzie publicz­
ności — jest rzeczą prawie niemożli­
wą. Oglądałem te same filmy w War­
szawie, Krakowie, Lwowie i Pozna­
niu. To co podoba się w Warszawie 
i w Krakowie, to często nie wzbudzi 
nawet uśmiechu w Poznaniu. To co 
rozbawia widownię lwowską, nie roz- 
grzeje widowni warszawskiej. Wszy­
stkich zadowolić jest rzeczą prawie 
niemożliwą.

Stosunkowo do najszerszych 
warstw trafia humor sytuacyjny, hu­
mor Maksa Lindera z czasów filmów 
niemych i humor Joe Browna z fil­
mu takiego, jak naprz. „Astrolog". 
Natomiast tak świetny film, jak kło­
poty Małej Pani, który odznaczał się 
specyficznym rodzajem humoru, nie 
miał w Polsce powodzenia i, moim 
zdaniem publiczność nie poznała się 
na tej doskonałej komedii.

Obecnie mam w opracowaniu in­
ny film Freda Astaira i Ginger Ro- 
gers. Film o zupełnie innym charak­
terze, niż filmy poprzednie. Film, w 
którym zarówno scenariusz, jak gra, 
a nawet i muzyka złożyły się na to, 
by stworzyć z niego bodaj najlepszą 
komedię roku. Nie widziałem jeszcze 
tego filmu, ale sama lista dialogowa 
jest dla mnie dostatecznym dowo­
dem, że film ten trafi do szerokich 
warstw publiczności polskiej.

Ale pewnym nie można być ni­
czego. Rozbawienie widowni zależy 
od pory dnia, od pogody, od ilości in­
teligentnej publiczności na widowni 
i jeszcze od ilości ludzi, znających ję­
zyk angielski. Ci ostatni są tak jak 
Boy w sketschach Kalinówny „Vor- 
lacherami" dla całej widowni, gdyż 
śmieją się bardziej od wszystkich in­
nych i śmiechem zarażają resztę pu­
bliczności.

Trudność tłumaczeń i trudność od­
dania specyficznego humoru, zawar­
tego w języku angielskim, tłumaczy 
doskonale, dlaczego niektóre filmy 
cieszące się niesłychanym powodze­
niem w Ameryce i w Anglii, u nas 
przechodzą bez echa. Rzecz prosta 
wszystko to odnosi się jedynie do ko­
medii filmowych.

Miły tłumacz pokazał mi jeszcze 
cały szereg dalszych przykładów 
trudności tłumaczeń, zarówno ze 
względu na metraż, i język. Nie chcę 
jednak mnożyć tych przykładów, by 
nie przedłużać i tak dość długiego ar­
tykułu. Zrozumiałem jednakże, jak 
trudną jest rzeczą dobre opracowy­
wanie filmu angielskiego w języku 
polskim.

Al.
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45235 i 45237 Zimowy komplet z czarnej wełny. Płaszcz przybrany karakułami. (Ilość 
materiału: Wełna, szer. 140 cm., 2,75 mtr.; wełna czarna, szer. 140 cm., 1,75 mtr., 
wełna beige, szer. 140 cm., 0,70 mtr.)

45236 Zimowa suknia wełniana, przybrana jedwabnemi plisami. (Ilość materiału: Wełna, 
* szer. 1.30 cm., 2,35 mtr.)

Modele oznaczone * znajduję się w tablicy kroju.
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